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Wiadomości zagraniczne.

K r ó l e s t w o  P o l s k i e .
Z W a r s z a w y ,  dnia 12. Lutego .

P,  Lipiński ma dać w tych dniach koncert,  
którego dochód  przeznacza na fundusz dla 
wdów i sierot po artystach muzycz nyc h  or­
kiestry teatru narodowego .

R o s s  y dt 
Z  P e t e r s b u r g a ,  dnia 2.  Lutego .

D ow ó dz ca  od dz ie ln ego  korpusu Kaukaskie­
g o ,  Generał -Porucznik  Paszk iewicz ,  otrzy-  
jnal przy nader pochlebnem piśmie gabineto-  
■wein N.  Cesarza,  wielki  krzyż orderu Ś, Je ­
rzego  drugiey klassy.

Pszczoła północna umieści ła następuiące  
szczegó ły  o obchodz ie  rocznicy im ie n ie n  N.  
Cesarza Jmci  w E r y w an ie :  —  „ O  godzinie  
%. zrana zaczęła się uroczystość po święcen iem
kościoła O pieki Nayświętszey P a n n y ,  w obe­

cności  o s a d y ,  a potem odprawiło się nabo» 
i eńs tw o  i śp iewanie  Te  D e u m , wśród lor  wy-  
strzałów działowych.  W  tymże cz as ie ,  mie ­
szkający tam Ormianie i mahometanie ,  zebra-  
ni w kościołach i meczetach sw o ic h ,  wznosi l i  
r ów n ież  do nieba modły o  zachowanie dro­
gich dni życia N .  Cesarza Jmci.  Po tym o b ­
rzęd z i e ,  mieszczanie  obu w yz n a ń ,  chcąc o -  
kazać przywiązanie swoie  do osoby N .  Cesa­
rza Jmci ,  ofiarowali 3000 rubli dla użycia na  
uczynki  mi łos ierne.  Po świetney  paradai*  
pułków sewastopolskich p iechoty,  39 i ĄO 
s trzelców,  oraz kozaków Podpułkownia  Bas-  
cowa,  —  wszyscy of icerowie , urzędy,  s z ła - ,  
chla i cz łonkowie  duchowieństwa ormiańskie­
go  i maho met ańs k ie go , tudzież znakomici  
of icerowie wysłani  z tego powodu przez Ba­
szów tureckich z Kars i Baiazid do Genera ła  
Krassowskiego dla z łożenia p o w i n s z o w a ć  
zgromadzali  s ię  u Genera ła ,  i wśród rado.  
snych  okrzyków obecnych osób  i wystrzałów  
d z ia łow yc h ,  spełnial i  kiel ichy za zdrowie N .  
Cesarza Jmci  i  rodziny cesarekiey. O  godsW
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u l e  6. w ie c z o r e m  z a p a l o no  feierwerlc ,  Ictóry 
wzbud z i ł  naywiększe  p o d z i w i e n ie  m ie s z k a ń ­
c ó w ,  b o  d la  n ic h  t e n  widok  był  z u p e ł n i e  n o ­
w y m ;  pok az an ie  s ię  cyfry N N .  Ce sa r s twa  
l c h i n o ś ć ,  wś ród  wys t rza łów 'dz ia łowy ch  z w a ­
łów cytade l l i  i r ę c z n e y  b r o n i ,  p o s u n ę ł o  z a ­
pał  wid zów  d o  na y w yź sze go  s to p n i a ,  t ak ,  iż 
p r ze z  c a łą  g o d z i n ę  ł ączy l i  swo ie  okrzyk i  
b u t a !  z okrzyk am i  żo ł n ie r zy .  Z a k o ń c z y ł  6ię 
o b c h ó d  gu s t ow ne rn  o ś w i e c e n i e m  , twie rdzy i  
p rzedm ieś c ia .

F  r a n c y a.
Z  P a r y ż a ,  dn ia  5. L u t e g o .

D n i a  1. m.  b. p racował  K ró l  p ie rwszy  raz  
z M in i s t r e m  f inansów ( R o y ) .  T e g o ż  sa me go  
dn ia  w iec zór  o go d z i n ie  8* ze bra l i  s ię  M i n i ­
s t r owie  u  Kró la .  D n i a  2. mia ł  p o s łu c h a n i e  
u  Kró la  P a n  Chi f f l e t ,  i e d e n  z n o w o  m i a n o ­
w a n y c h  P a r ó w .  D n i a  3. m.  b. p r e z y d o w a ł  
K r ó l  w r adz ie  Min i s t rów.  D n i a  1. m.  b. M i ­
n i s t ro w ie  M a r t i g n a c ,  la F e r o n n a y e ,  Ro y ,  
P o r t a l i s  n a rad za l i  s ię  przer.  6 g o d z i n  u  M i n i ­
stra morsk iego.  D n i a  2. Komin i s sya  tyczęca 
s ię  6zkół j e zu ic k ic h  ze b r a n a  była p o d  p rezy-  
d e n c y ą  W .  P iec zę ta r za  w L u w rz e .

W c z o r a y  o g o d z i n ie  i l §  u d a ł  się K ró l  w u- 
ro c z y s t y m  or szaku  i w towarzystwie  De lf ina ,  
D e l ń n y  i X i ę ź n e y  Be r ry ,  d o  kościoła N .  P a n ­
n y  M a ry i  na  na boż eńs tw o .  U  p o dw o ió w  ko­
ścioła p r z y im o w a n y  był  M o n a r c h a  od  A r c y -  
B i skupa  na  czele  ca łego  d u ch o w ie ń s t w a .  A r ­
c y b i s k u p  o d p r a w i ł  mszą  o D u c h u  Ś. O  go d z i ­
n i e  2giey p o w ró c i ł  Król  do  pa ł acu  T u i l l e r y i -  
iskiego.

N o w y  W .  Mis t rz  u n iw e r s y te tu  P a n  Va t i s -  
rn en i l ,  i m i a n o w a n y  Pre fek tem  d e p a r t a m e n ­
tu T a r n  i G a r o n n e ,  P o d l i r a b ia  B e a u m o n t ,  
wyko na l i  wczoray  p r zy s i ę g ę  s łu ż b o w ą  w ręce 
N .  Króla .  —  P a n  Y a t i s m e n i l  był  wczo ray  
p r z y to m n y m  Ra dz ie .  Z d a i e  s ię  więc  mieć  
k rzesło i g łos  iak M in i s t e r  w yd z ia łowy,  a M i  

"n i s t e ryum b y ło b y  tym  s p o s o b e m  w z u p e ł n o ­
śc i .  D z i e n n i k i  o p p o zy c y i ne  t w i e r d z ą ,  iż n o ­
wy M in i s t e r  na leż y  d o  kongregacy i .

D n i a  2. m.  b. by ło  p ie rwsza  p rzygo to wa wcz e  
po s i e d ze n ie  w I z b i e  D e p u t o w a n y c h .  U w a ż a ­
n o  przy tey ok az y i ,  —  p isze G o n i e c  F r a n ­
cuzki  — iż ł awy l e w e y  St rony  I z b y  daleko 
•tnniey były o b s a d z o n e ,  aniże l i  p r a w e y .  
Ł a w y  te był.y p o  wielkiey części  p r z e z  b roni -

ciel i  d o ty c h cz as ow eg o  Mir i i s t e ry um za ię te .  
N a  nay b l i ż szey  m ó w n ic y  ł awi e  s i edzie l i  P a ­
n o w i e  de L a b o u r d o n n a y e  i D u p le s s i s - G re n e -  
d an  , który się n ie zn a y d o w a ł  na os t a tn iem p o ­
s i e d z e n i u ,  W ię ksz a  część D e p u t o w a n y c h  
z p iąc iu  d e p a r t a m e n tó w  Bre tan i i  s iedzia ła  uie- 
da le ko  p r aw eg o  c e n t r u m ,  w k to rego  bl iskości  
także P a n o w i e  de  Labri lFe i S o th e ń e s  de  la 
R o c h e f o u c a u l d  inieysca zaięl i .  P a n a  H y d e  
d e  N e u v i l l e  uw aż an o  c h o d z ąc eg o  m ię d zy  
ł aw ka mi  l e we y  s t r o n y .  N a  tych ł awka ch  s i e ­
dz i e l i  w p ie r w s z y m  r zę dz i e  P a n o w i e  Laf i t t e ,  
G e r a r d ,  K a z im ie rz  P e r i e r ,  A l e x a n d e r  de  La-  
r n e th ,  S e b a s t i a n i ,  C h a u v e l i n ,  i B e n j a m i n  
C o n s t a n t ;  za  tymi  s z a n o w n y  mi D e p u t o w a n y ­
m i  zas iedl i  sw o ie  d a w n e  mieysca P a n o w i e  
B i g n o u ,  M e c h i n ,  T l i i a r s ,  S ag l io ,  G u i l h e m ,  
L e f e v r e  G i n e a u ,  D u m e y l e t  i d e  B o n d y .  
X ią d z  d e  P ra d t ,  by ły  A rc y b i s k u p  Mech i ińsk i ,  
b y ł  c z a r n o  u b r a n y ,  mia ł  z  p r z o d u  wielki  
krzyż legi i  l i o n o r o w e y ,  na  p ie r s i ach  krzyż 
a r c y b i s k u p i ,  kape lusz  i krótki  p ła szcz d u c h o ­
wn y .  YV ty m  u b io r ze  p o w i n i e n  011 był  wy­
s tąp ić  na ł awa ch  kons ty tu cy j ne go  z g r o m a d z e ­
n ia .  Z a s i a d ł  o n  na  s a m y m  ko ń cu  i e d n e y  z 
d r u g i c h  ł awek  l e we y  s t ro ny  , na  k to rey  prócz 
n ie g o  P a n o w i e  B a r o n  L o u i s ,  G i r od ,  R a d z c a  
p r z y  król,  S ą d z i e ,  K e r a t r y ,  T e r n a u x ,  D e l e s -  
s e r t ,  bracia  D u p i n ,  St. A n l a i r e ,  J o u v e n c t l ,  
L e y v a i  i t. d.  s i edzie l i .  P a n  R o y e r - C o l l a r d ,  
D u p o n t  z D e p a r t a m e n t u  E u r e ,  St. A i g n a n  i 
w ielu  i n n y c h  z konsty tucy iney  o p p o z y c y i  n i e ­
by l i  ob ec n i .

O n e g d a y s z y  Ko n s ty tu cy on i s t a  za pew nia ,  iż 
n ie m a s ż  ani  l e w e g o  ce n t r u m  ani  krańca l e we y  
s t ro ny  i i e  wsze lkie gatunk i  op in i i  p r z e m i e n i ­
ły s ię  w w spó lne  uczuc ia  p r zy w ią zan ia  d o  
M o n a r c h i i  i d o  K a r t y .  —  „ P o p a m i ę t a ­
my to z a p e w n i e n i e  K on s ty tucyon i s ty  — pisze 
C o d z i e n n i k  —  i p r z y p o m n i e m y  m u  ie w d o ­
g o d n y m  czas ie. “

M i a n o w a n i e  P a n a  V a t i s m e n i l  W .  Mis t rzem 
u n iw er sy te tu  i e ś t  n i e s p o d z i e w a n e m  wca le  
z d a r z e n i e m ,  mów i  Kons tytucvoni6ta .  W e y -  
ście m ł o d e g o  cz łowieka do M in i s t e r yu m ,  k tó ­
ry mo ż e  pos iada o b s z e r n e  wiadomośc i  p r a w ­
n i c z e ,  l ecz  k tó rego t a len t  n ie wyk az a ł  s ię  ie-  
szcze p r ze z  ż a d e n  z ow y ch  i i np o n u i ąc yc h  ty­

t u ł ó w ,  którerni  s ię uprzą ta i ą  z d r o g i  wszelkie 
p r z e s z k o d y ,  s łuszn ie  wp rawi ło  pub l i c zno ść
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w  z a d z i w i e n i e  i n i e z a s p o k o i ł o  byrx3y rnn i ey  
o p i n i i  p u b l r c z n e y .  P a n  V a t i s m e n i l  r o z p o c z ą ł  
n a  n i e s zc zę śc i e  sw óy  z a w ó d  o d  w ie lk i ch  za -  
s k a r ze ń  p r z e c i w  w o ln o ś c i  d r u k u  i o d  w y z n a ­
n i a  p o l i t y c z n y c h  m a x y c n ,  k tó r e  s i ę  d u c h o w i  
n o w s z y c h  i n s t y t ucy y  w z r ę c z  p r z e c i w i a i ą .  Z a ­
s z c z y c a n y  o d d a w n a  z a u f a n i e m  P a n a  P e y r o n -  
n e t ,  zo s t a ł  i e g o  G e n e r a l n y m  S e k r e t a r z e m  
w M i n i s t e r s t w i e  sp r a w i e d l i w o ś c i .  N a l e ż a ł  o n  
d o  t y c h ,  co n a y w i ę c e y  n a l e g a l i  o p r o i e k t o w a -  
n i e  p r a w a  w z g l ę d e m  ś w i ę t o k r a d z t w a ,  i p r z y ­
p o m n i  s o b i e  k a ż d y ,  iż to o n  m i a ł  z l e c e n i e ,  
r o z w i n ą ć  p o w o d y  o n e g o ź  i m ó w i ć  za r a z  z p o ­
czą t ku  za t e r n i e  p r a w e m .  N i e r e s t  o n  c z ł o n ­
k i e m  a n i  I z b y  P a r ó w  a n i  D e p u t o w a n y c h ;  i  
w i a d o m o ,  iż w y b ó r  i e g o  z s t r o n y  D e p a r t a ­
m e n t u  K o r s y k i ,  z  p r z y c z y n y  źe  n i e  ma  p r a ­
w e m  p r z e p i s a n e g o  w i e k u ,  z o s t a ł  za n i e w a ż ­
n y  u z n a n y m .  M o ż n a  by ć  p r z e k o n a n y m  , i ż  
m i ę d z y  X i ę d z e r n  B i s k u p e m  H e r i n o p o l i t a ń s k i r n  
a i e go  n a s t ę p c ą ,  c zy l i  r a c ze y  i e g o  a d j u n k t e m  
n a y z u p e l n i e y s z a  p a n o w a ć  b ę d z i e  z g o d a .  M a ­
ł e  s e m i n a r y a  i J e z u i c i  m o g ą  s o b i e  w  s w e y  
b e z p r a w n o ś c i  i w s w y c h  u z u r p a c y c h  s p o k o y -  
n i e  e x y s t o w a c .

C o d z i e n n i k  r o z w o d z i  s i ę  n a d  p o l i t y ką ,  k tó ­
r ą  s i ę  d o t y c h c z a s o w y  a ng i e l s k i  g a b i n e t  pocł  
w p ł y w e m  W h i g ó w  p o w o d o w a ł .  „ K a ż d y
  m ó w i  o n  —  k tó r y  w o s t a t n i m  cza s i e  o d
w y w y ż s z e n i a  W h i g ó w  i z w y c i ę z t w a  i ch  w y o ­
b r a ż e ń ,  i ak ą ź k o l w ie k  p o ś w i ę c a ł  u w a g ę  p o l i t y ­
ce  W .  B ry t a n i i ,  p o s t r z e g a ć  m u s i a ł ,  iż A n g l i a  
p o s t ę p o w a ł a  z u p e ł n i e  w b r e w  s w o i m  in t e r e s -  
s u m  h a n d l o w y m  i a r y s t o k r a t y c z n y m ;  z a i ę c i  
p e w n e m i  s y s t e m a t a m i , p o r y w a n i  c z c z e m i  
f l a n t r o p i c z n e m i  w y o b r a ż e n i a m i ,  z a p o m i n a l i  
W h ł g o w i e  zb y t  c zę s to  o p r a w d z i w y c h  s p r ę ż y ­
n a c h '  p o m y ś l n o ś c i  A n g l i i .  T a k  z a m i e r z a l i  
z n i e ś ć  akt  n a w i g a c y i , p o ś w ię c i l i  d la  G r e k ó w  
d a w n e  p r z y m i e r z e  W .  B r y t a n i i  z  F o r t ą  p r z e z  
t r ak ta t  d n i a  6 . L i p c a  r. z., ,  a p r z e z  u c h y l e n i e  
u s t aw  z b o ż o w y c h  ś m i e r t e l n ą  z a d a l i  r a n ę  ary-  
s t o k ra ty c ź n e y  p o ł ą c z o n y c h  K ró l e s tw  p o t ę d z e ,  
N i e m o g ł a  d ł u ż e y  A n g l i a  p o s t ę p o w a ć  t ak im  to ­
r e m ,  k tóry w i d o c z n i e  ż y w i o ł o m  p o m y ś l n o ś c i  
b y ł  p r z e c i w n y m .  O d  s z e ś c iu  m i e s i ę c y  c z u ł  
p a r l a m e n t  a m i a n o w i c i e  I z b a  w y ż s z a  p o t r z e -  
b ą  p o w r ó c e n i a  d o  p o l i t y k i  P  l i t ó w  i C as t l e -  
r e a g h ó w .  L e c z  i ak i t nźe  s p o s o b e m ,  i e ź e l i  
n ie  przez zmianę Ministeryum? Sy  s t e m a

W h i g ó w  r u n ę ł o  ; P a n  V i H e l e  i  r e g o  G a z e -  .
ta F r a n c y i  s z c z e g ó l n i e y  z  n i e m  byl i  s p r z y -  - 
m i e r z e n i .  K tó ż  n i e p a m i ę t a  d e k l a m a c y y  M o ­
n i t o r a  na  k o r zy ś ć  P a n a  C a n n i n g ?  K tóż  s o b i e  
n i e p r z y p o r n i n a  p o l i t y c z n e g o  sy s t ema t i c ,  k tó ­
r e g o  się t r z y m a ł  n a sz  g a b i n e t  w z g l ę d e m  H i s z ­
p a n i i  i P o r t u g a l i i ?  N i e m a l o w a ł ź e  d z i e n n i k  
u r z ę d o w n y  klęski  p o d N a w a r y n e m  n a w e t  i ako  
d o b r o d z i e y s t w o  d l a  P o r t y  o t t o m a ń s k i e y ?  
W s z y s t k o  to n i e z a p o m i n a  s i ę  w d z i s i e y s z y c h  
c z a s a c h .  P a n  V i l l e l e  z a i s te  n i e u p a d ł  d-la. ia-  
k iego  s y s t e m a t u ,  g d y ż  n i e m r a ł  ż a d n e g o ;  
l e c z  n i e c h  p r z y n a y m n i e y  G a z e t a  p r z e s t a n i e  
u w a ż a ć  t r y u m f  T o r y s ó  w za  p o m y ś l n e  d l a  i e y  
p r o t e k to r a  w y d a r z e n i e . "

C z y t a i ą c  w m o w i e  n a  z a g a i e n i e  P a r l a m e n ­
tu a n g i e l s k i e g o  w z m i a n k ę  o b i tw i e  p o d  N a w a -  
r y n e t n  i a k o  o  „ z u p e ł n i e  n i e s p o d z i e w a n y m  
w y p a d k u "  n a s u n ą ć  s i ę  m u s i  k a ż d e m u  p y t a n i e ,  
i a k i m  s p o s o b e m  po tr a f i  s i ę  A d m i r a ł  C o d r i n g -  
t o n  z t ego  o c z y ś c i ć , k i e d y  s ą d z ą c  z t ych  w y ­
r a z ó w ,  w i d o c z n i e  m u s i a ł  s o b i e  w b r e w  s w o i m  
i n s t r y u k c y o m  po s t ąp i ć .  P e w i e n  l o n d y ń s k i  
k o r r e s p o n d e n t  K o n s t y t u c y o n i s t y  s t ara  s i ę  r o z ­
w i ą z a ć  t ę  z a g a d k ę ,  t w i e r d z ą c  iż A d m i r a ł  C o -  
d r i n g t o n  u s p r a w i e d l i w i ł  s i ę  z u p e ł n i e  z s w o ­
j e g o  p o s t ę p k u  p r z e z  p o s tsc r ip tu m , k t ó r e  W i e l ­
ki  A d m i r a ł ,  X i ą ź ę  K i a r e n c y i  p r z y ł ą c z y ł  do  
p o s ł a n y c h  m u  p r z e d  b i t wą  i n s t r u k c y y  M i n i ­
s t e r y u m .  T o  ies t  W i e l k i  A d m i r a ł  z n a y d o  wa ł  
p o m i e n i o n e  i n s t r u k c y e  być  d w u z n a c z n i e  
u ł o ż o n e m i ,  i z t e g o  p o w o d u  u z n a ł  za  r z e c z  
p o t r z e b n ą ,  d o ł ą c z y ć  p b i a ś n i a i ą c y  d o p i s ,  w k t ó ­
r y m  d a ł  A d m i r a ł o w i  d o s t a t e c z n ą  w o l n o ś ć ,  
a ż e b y  w r az i e  p o t r z e b y  c h w y c i ł  s i ę  i n i c y  a- 
t y w y i s t o c z y ł  b i t w ę  z f lotą  I b r a h i r n a .

D o n o s z ą  z T u l o n u ,  iż H r a b i a  G u i l l e m i n o t  
o d e b r a w s z y  w t ó r o p i s  p o s ł a n y c h  d l a  n i e g o  d o  
K o r f u  d e p e s z ,  p o p ł y n ą ł  na o k r ę c i e  A r m i d a  
d o  t ey  w y s p y ,  a f a m i l i ą  s w o i ą  zo s t aw i ł  w T u -  
ł o n i e -

D z i e n n i k  S p o r ó w  p r o r o k u i e  t e r a ż n i e y s z e -  
m i r  M i n i s t e r y u m  n i e b e z p i e c z e ń s t w a  z s t r o n y  
I z b y  D e p u t o w a n y c h .  —  R o y e r - G o l l a r d ,  m i a ­
n o w a n y  D e p u t o w a n y m  p r z e z  7 z g r o m a d z e ń  
o b i o r c z y c h ,  z a p e w n e  s i ę  za V i t r y  o ś w i a d c z y .  >'

W i e l u  o b i o r c ó w  w T o u r n o n ,  m i ę d z y  któ­
r y m i  w sz y sc y  M o n t g o l t i e r o w i e  ( .sławni f a b r y -  % 
k a n c i  p a p i e r u )  w  A n n o n a y  ( d e p a r t ,  A r d e c h e ) .  
zapozwałi ix  f a ł s z y w y c h  óbiorców na d ,  7. in*



J), p r z e d  p o l i c y ą p o p r a w c z ą  s w e g o  m i e y s c a .  
fTłoźyi i  t a k i e  ' p e t y c y ą  d o  I z b y  D e p u l o w a -  
j t y c h ,  k tó r ą  i u i  w ie lu  i n n y c h  o b y w a te l i  p o d ­
p i s a ło ,  a w k to r ey  u p r a s z a i ą  o  o d r z u c e n i e  w y ­
b o r u  B a r o n a  D u b a y .  O t r z y m a ł  o n  g j  g ł o s y  
m i ę d z y  169.  G d y b y  zaś 11 u z n a n o  za  n i e p r a ­
w n e ,  p o z o s t a ł y b y  82 ,  co n i e  ies t  a b s o l u t n ą  
w i ę k s z o ś c i ą , a p r z e z c o  w y b ó r  s t a n i e  s i ę  n i e ­
w a ż n y m .  T a k ż e  w  Ma r s y l i i  s t a r a i ą  s i ę  u n i e ­
w a ż n i ć  w y b ó r  P a n a  S t r a f o r e l l ó .  P a n u  M a -  
l a r t i c  t en  s am  los g r o z i .  T e r a i n i e y s z e  p r ze y -  
r z e n i e  p e ł n o m o c n i c t w  z a p rz ą t a  b a r d z o  c i e ­
kaw ość .

H r a b i a  M o n t l o s i e r  tw ie r d z i  dzi ś  w K on s t y -  
t u c y o n i ś c i e ,  iż m n ó s t w o  k o b i e t  w e  F r a n c y i ,  
a  s ź c z e g o l u i e y  s t a ry c h  i b r z y d k i e ! ) , p r z e c h y l a  
s i e  na  s t r o n ę  d u c h o w i e ń s t w a .  W r ó ż y  o u  kńa- 
i o w i  o k r o p n e  z a b u r z e n i a .

W  p r z y s z ł y m  t y g o d n i u  r z e k ł  P r o f t s s o r D u -  
c a u r r o y  w tu t e y s z e y  s zk o l e  p r a w a  na  k o ń c u  
s w o i c h  p r e l e k c y y  : „  W i e m  ia , iż s z p i e g o -
wie  c z y h a i ą  na  w as ze  s ł o w a ,  k tó r e  m ó w i c i e  
i d ą c  d o  s zko ły  i p o w r a c a i ą c  z n i e y .  P o w i a ­
da l i  m i  t ak że  mo i  k o l l e d z y , iż c h c ą ,  m i ę d z y  
p r o f e s s o r a m i  a u c z n i a m i  w z n i e c i ć  w o y n ę .  
M i a ł e m  to za b a ś n i ę ,  d o p ó k i t n  s i ę  o  tern n a j ­
z u p e ł n i e j  n i e p r z eŁ or i a ł .  D l a  t e go  p o w i a d a m  
W P a n o m ,  że  g d y b y  w tern tak d o b r z e  s t r z e -  
z o n e m  m ie śc i e  z a b u r z e n i a  p o w s t a ł y ,  u j r z e l i ­
b y śc i e  W P a n o w i e  w p o ś r ó d  s i e b i e  s w o i c h  n a ­
u c z y c i e l i ,  g d y ż  s p r a w a  W P a a ó w  i es t  i n a sz ą .  
T a k ,  m o i T a n o w i e ,  i e d y n a  w o y n a ,  k tó r ą  
p o d i ą ć  c h c e m y ,  ies t  w o y n a  p r z e c i w  n i e o -  
^ w i e e t n i u , a w tey wa l ce  b ę d z i e c i e  W P a n o ­
w i e  n a s z y m i  s p r z y m i e r z e ń c a m i .  P r ó s z ę  
w s t r z y m a ć  s i ę  o d  o z n a k  p o c h w a ł y  l u b  n a ­
g a n y . "

W  G a z e c i e  l u g d u ń s k i e y  c z y t a m y  l ist  p i s a n y  
I  P a r y ż a  p o d  d n i e m  24.  z .  tn. w k t ó r y m  s to i :  
„ S ł y c h a ć ,  ż e  w R a d z i e  w z g l ę d e m  m ę z k i c h  
k l a s z t o ró w  ki lka g ł o s ó w  b e z  o g r ó d k i  ż ą d a ł o  
w y k o n a n i a  t e g o ,  co  n a z w a ł y  u s t a w a m i  K r ó ­
l e s t w a ,  w k t ó r y c h  na  cz e l e  i a ś n i e i ą  u c h w a ł y  
d a w n e g o  p a r l a m e n t u ;  a l e  s i ę  K r ó l  t e m u  f o r ­
m a l n i e  s p r z e c iw i ł .  N a  n i e s z c z ę ś c i e  z d a i e  s i ę  
sk ł a d  p r o p o n o w a n e y  p r z e z  P .  P o r t a l i s  kom -  
mi s s y i  m n i e y  o d p o w i a d a ć  ż y c z e n i u  s p r a w i e ­
d l i w e g o  i b e z s t r o n n e g o  p o s t ę p o w a n i a ,  n i ż  z a ­
m i a r o m  t y c h ,  k tó r z y  c h c ą  z n i s z c z y ć  k l a s z to ry  
t m a ł e  a e r a i n a r y a . "

G a z e t a  F r a n c u z k a  u sk a r ża  s i ę  n a  s t r o n n i c ­
t w a ,  „ k t ó r e  n a k ł o n i ł y  M i n i s t e r y u r n  d o  z w i ą z ­
ku  z l e w y m  ś r o d k i e m ,  c h o c i a ż  z n a ł y  p r z e ­
s z k o d y  n i e p r z e z w y c i ę ż o n e ,  i ak ie  6 ię  z n a l e ś ć  
m u s z ą  w I z b i e  P a r ó w  i t. d . "  J a s n o  w id a ć ,  
ż e  ak cye  d l a  k o n t r  - o p p o z y c y i , a  w y r a ź n i e y  
m ó w i ą c  d l a  P .  d e  la B o u r d o n n a y e ,  w t e y  
ch w i l i  n i e  d o b r z e  s t o i ą .  G a z e t a  c o d z i e n n a  
p r z y z n a i e  s a m a  , że  p o g ł o s k a  o wy i śc iu  z M i -  
n i s i e r y u r n  P a n ó w  R o y  i Po r t a l i s  s p r a w i ł a  z n i ­
ż e n i e  p a p i e r ó w  i p ro s i  G o ń c a  f r . , „ a ż e b y  n i e  
m i e s z a ł  m n i e m a ń  z o s o b a m i ,  G a z e ty  co d z i e n*  
n e y  z  G a z e t ą  f r a n c u z k ą , n i e p o d l e g ł o ś c i  z n i e ­
w o l n i c z ą  u l e g ł o ś c i ą . "

P a n  B e l l a m a r e ,  n i e g d y ś  k o m r n i s s a r z  pol l * 
cyi  w A n t w e r p i i ,  s p o ł r e d a k t o r  d a w n e y  G a z e ­
ty F r a n c y i ,  r e d a k t o r  M o n i t o r a  w cza s i e  os t a -  
t n i e y  c e n z u r y ,  w y d a ł  p i s m o  n a  o b r o n ę  J e ­
zu i t ów .

D z i e n n i k  h a n d l o w y  p r o r o k u i e ,  iż A n g l i a  
p o d  S ty r em W e l l i n g t o n a ,  u t r ac i  w yso k i  s t o ­
p i e ń ,  k tó ry  d o t ą d  z a y m o w a ł a  na  cz e l e  pos t ę-  
p u i ą c e y  e u r o p e y 6 k i e y  o świa ty  u m y s ł o w e y  i 
b ę d z i e  go  m us i a ł a  F r a n c y i  od s t ąp i ć .

P o g ł o s k a  p r z e z n a c z a  D e p u t o w a n y c h  G a u ­
t i e r  ( z  B o r d e a u x ) ,  B ac o t  d e  R o m a n s  i L e y v a !  
n a  u r z ę d y  G e n e r a l n y c h  D y r e k t o r ó w .

W i e l u  P a r ó w  —  p i s z e  G o n i e c  —  c h c e  u p r a ­
s z ać  K ró l a  o  p r z e d s i ę w z i ę c i e  ś r o d k o w ,  z a ­
b e z p i e c z a j ą c y c h  i ch  d o s t o y n o ś ć  i p r a w n e  p r e ­
ro g a t y w y .

G ł o s z ą ,  iż w t y ch  d n i a c h  z a c z n i e  w y c h o d z i ć  
n o w a  ga ze t a  m essuger clu so ir  ( p o s ł a n n i k  w i e ­
c z o r n y ) ;  i e d e n  z s p o ł p r a c o  w n ik ó w  g a ze t y  co -  
d z i e n n e y  b ę d z i e  g ł ó w n y m  i ey  r e d a k t o r e m .  
P o n i e w a ż  iako  g aze t a  w i e c z o r n a  m i e ć  t y lko  
m o ż e  m a ł o  a b o n n e n t ó w ,  m n i e m a  w i ę c  G o ­
n i e c ,  ż e  i ą  M i n i s t r o w i e  b ę d ą  w sp i e r ać .

W  A n g e r s  u w i ę z i o n o  J e z u i t ę ,  I g n a c e g o  
B e n j a m i n a  B az i e  J u a n ,  o b w j n i o n e g o  o  c i ę ż ­
kie  p r z e w i n i e n i a .

P a n  la S e r v i ć r e ,  b y ł y  S e k r e t a r z  P a n a  F r a n -  
c h e t ,  p o i e c h a ł  d o  R z y m u .

D n i a  9.  m  b.  w y i e d z i e  X i ą ź ę  P o l i g n a c z p o .  
w r o t e m  d o  L o n d y n u ,

D z i e n n i k  S p o r ó w  k r y t y k u i e  m o c n o  m o w ę  
n a  z a g a i e n i e  p a r l a m e n t u  a n g i e l s k i e g o ,  p o ­
w ia d a  ż e  o d s t ę p u i e  o d z w y c z a i ó w ,  ż e  t c h n i e  
n a m i ę t n o ś c i a m i  i że  iest  z d o l n ą  z w a ś n i ć  E u r o ­
p ę ,  g d y b y  i ą  ta p o d ł u g  l i t e r y  u w a ż a ć  chciahu
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W y c h o d z ą c y  w N a n i e ś  P r e y i a c i e l  K a r ­
t y  u m i e ś c i ł  d o n i e s i e n i e , o  i ak ie tn  n i ezwykl i*  
ścny byl i  d o t ąd  s ł y s zeć .  P r o b o s z c z  ko śc io ł a  
Ś  K rz y ża  i t  d n e m  u z P a r a f i a n ó w  m e  m ó g ł  t e ­
go  z g ł o w y  w y b i ć ,  ab y  go  n i e  r o b i ł  d z i e d z i ­
c e m  s w o i m  z k rzywdą ,  d a l e k i c h  b i e d n y c h  k r e ­
w n y c h ,  na  k tó ry ch  n i e  m i a ł  w ca l e  p r z y c z y n y  
s i e  u sk a rżać .  P o  śm i e r c i  w ię c  i e go  z w o ła ł  
t y c h  m i e s z k a j ą c y c h  w b l i skośc i  k r e w n y c h  i 
p o d z i e l i ł  p o m i ę d z y  n i c h  ca ły  s p a d e k  , k tó r e ­
go  zap i s  na  n i e g o  b y ł  u c z y n i o n y .

P e w i e n  O y c t e c  H i i a r y o n  w k a p u c y ń s k i m  
h a b i c i e  k w e s to w a ł  tu na  d o m  w a r y a t ó w ,  ^ 9 "  
r y ,  iak m ó w i ł ,  u t r z y m y w a ł  na p r z e d m i e ś c i u  
St. M a r c e a u .  P a n  d e  B e i l e y m e  kaza ł  t en  d o m  
z r e w i d o w a ć  i w sku t ek  t e g o  z a tn k n ą c .  M a  tu 
b y ć  tak ich  w ięc ey .  _ _ .

N i e  w i e d z i a n o  w p r a w d z i e  z p e w n o ś c i ą ,  za  
Jakie  to p i e n i ą d z e  n i e g d y ś  P ,  d e  C o r h i e r e  z a ­
k u p i ł  w ł a s n o ś ć  G a z e ty  p r z e z  P .  So e th .  d e  la 
R o c h e f o u c a u l t  i A n d r e ;  a l e  to ies t  i a s n o ,  ź e  
i ą  t e r a z  P .  V i l l e l e  za s w o i ą  u w a ż a ,  iak t ego  
d o w o d z i  d o n i e s i o n e  na  d n i u  3 l < P' m - d a r o ­
w a n i e  D z i e n n i k a  p a r y s k i e g o  P a n u  G e n o u d e ;  
i n a s t ę p u i ą c y  t e ż  a r t y k u ł  c n e g d a y s z e y  G a z e ty  
R r a n c u z k i e y  d o s t a t e c z n i e  p o k a z u i e ,  ź e  n i e -  
ty lko  t e n  D z i e n n i k ,  i ako  d a w n i e y  d o  M i n i ­
s t r a ,  tak i t e r a z  d o  p r y w a t n e g o  P a n a  V i l l e l e  
n a l e ż y ,  l e cz  źe i r o z g ł o s z o n e  w tych  d n i a c h  
w ie śc i  o w o t a c h  i w p ł y w a c h ,  k t ó r e m i  o n  ma  
d o  z a r z ą d z a n i a ,  n i e  s ą  p ł o n n e .  S ł o w a  G a z e ­
ty s ą :  „ U p e w n i ć  m o ż e m y ,  ź e  w s z ę d z i e ,  g d z i e  
P .  \  i l l e l e  z n a y d o w a ć  s i ę  będzie ,^  n i e  o t w o r z y  
i n n e y  r a d y ,  iak t y lko  p o p i e r a ć  M i n i s t r ó w ,  
K ró l a  i d o r a d z c o m  t r o n u  d a w a ć  p o m o c  wszy -  
Btkich g ło s ó w  i w p ł y w ó w  t y c h ,  k tó r y c h  p o s a ­
d y  i s p o s ó b  m y ś l e n i a  p o w o ł u i ą  d o  o b r o n y
M o n a r c h i i .  . .

M o n i t o r  d o n o s i :  „ P r e f e k t  p o l t c y t  n a k a z a ł
K o m r n i s s a r z o m  po ł i cy i  m i e ć  o k o  n a  d o z w o l o ­
ne d o m y  g i e r  i n a  p r z y t ł u m i e n i e  t a i e m n y c h  
d o m ó w  t e go  g a t u n k u  i o s ó b ,  k t ó r e  o d b y w a i ą  
g r y  na  m i e y s c a c h  o tw a r t y c h .  K i l k u  tak i ch  
s z u l e r ó w  p o y m a n o  i uż  i o d e s ł a n o  d o  P r e -  
f t k t a . “

C ó r k a  p o l e g ł e g o  p o d  F r y d l a n d e m  G e n e r a ł a  
H r a b i e g o  d e  la Sal l e  m a  w ty ch  d n i a c h  za ś l u ­
b i ć  s i ę  z G e n .  J e r m o ł o w ,  k r e w n y m  z n a n e g o  
t rossyi skiego w o d z a  t e g o  i m i e n i a .

W  M onitorze czytamy raport, który tlo-

w ó d z c a  k o r w e t y  A s t r o l a b i u m , rna i ący  z l e c e ­
n i e  d o c h o d z i ć ,  i ak im  s p o s o b e m  s ł a w n y  ż e ­
g l a r z  L a p e r o u s e  życ i e  u t r a c i ł ,  z d a ł  M i n i s t r o ­
wi m a r y n a r k i .  W  ty m  r a p o r c i e  d a t o w a n y m  
z za tok i  P a n g a i - M o d u  na  w ysp i e  T o n g a - T a b u  
z d n i a  22. M a i a  1827. d o n o s i  K ap i t an  m i ę d z y  
i n n e r n i :  „ W  P o r t  J a c k s o n  d b w i a d y w a l e m  s i ę  
u  w s z y s t k i c h ,  k tó r z y  w tyiń w z g l ę d z i e  n a y -  
p e w n i e y s z e  m i e ć  m o g l i  w i a d o m o ś c i ,  o i l t b y  
za s ł ug iw a ł y  na  w i a r ę  r o z s i a n e  w e F r a n c y i  w i e ­
ści i d o n i e s i e n i a  u d z i e l a n e  w p i s m a c h  p u b l i ­
c z n y c h  p r z e d  na sze tn  p u s z c z e n i e m  s i ę  w p o ­
d ró ż .  Z g a d z a l i  s ię wszyscy  py t a n i  na  t o , ź e  
o t e m  n i c  n i e  w ie d zą  , i źe  te p o d a n i a  za b e z ­
z a s a d n e  m u s z ą  uz na ć .  W  n o w e y  Z e e l a n d y t  
d a l e y  b a d a n i a  m o i e  p r o w a d z i ł e m ,  a le  i tu  
p r z e z  t l ługi  czas  be z  sku tku .  J e d n a k ż e  rna-  
i ą c  d o b r y c h  t ł u m a c z y  i n i e z m o r d o w a n i e  wy- 
p y t u i ą c  k r a i o w c ó w  u d a ł o  rni s i ę  n a r e s z c i e  o s o ­
b l i w s z y m  t r a f e m  d o y ś ć  z p e w n o ś c i ą ,  źe  o k r ę ­
ty n i e s z c z ę ś l i w e g o  I . a p t r o u s a  p r z e d  A n a m u -  
k ą ,  i e d n ą  z w ysp  h o p a i s k i c h ,  o d w a d z i e ś c i a  
n i e m a l  g o d z i n  n a  p ó ł n o c  o d  F o n g a - T a b u .  
p r z e z  d łu g i  czas  s t ały  na ko tw icy .  D o w i e ­
d z i a ł e m  s i ę  o tern o d  K r ó l o w e y  T a m a h a  w 
T o n g a  T a b u  i o d  i ey  b ra t a p r z e z  t ł u m a c z *  
S i n g l e t o n ,  od  lat  23 tu  m i e s z k a i ą c e g o  A n g l i ­
ka.  W  t o w a r z y s tw ie  o f i c e ró w  k o rw e t y  o d w i e ­
d z i ł e m  K r o l o w ą  d n i a  9. M a i a .  J e s t t o  ko b i e r  
ta w ie k u  53 —  60 l a t , '  p i ę k n i e  w y g lą d a i ą c a ?  
po s i a d a  z g r a b n y  u k ł a d ,  i z e  w szy s t k i c h  m i e ­
s z k a ń c ó w  T o n g a - T a b u  n a y d o k ł a d n i e y  o d p o ­
w ia d a ł a  na  m o i e  p y t a n i a .  P r z y p o m i n a ł a  s o ­
b i e  b a r d z o  d o k ł a d n i e  E n t r e c a s t e a u  i i e g o  o -  
k r ę t y ,  n a  k tó ry ch  czę s to  b y w a ła  p o k ł a d z i e ;  o  
K a p i t a n i e  C o o k  t y lk o  iak p r z e z  s e n  p a m i ę t a ł a  
n i e c o .  M ó w i ł a ,  źe  w t e n c z a s  12 —  13 lat  mi* ,  
l a ,  p o k a z u i ą c  na  d z i e c k o  w ty m  wieku .  P y t a ­
ł e m  i ey  s i ę ,  czy  p o m i ę d z y  t e m i  d w i e m a  w y ­
p r a w a m i  n i e  w id z i a ł a  i ak i ch  o k r ę t ó w  e u r o p e j ­
s k i c h ’? My ś l a ł a  n a d  t em  p r z e z  czas  n i e i a k i ,  
p o t e m  o ś w i a d c z y ł a ,  ź e  d o  T o n g a - I  a b u  ż a d n a  
n i e  p r z y b y ł y , a le  n i e d ł u g o  p r z e d  E n t r e c a ­
s t e a u  ( k t o r e g o  tu  z o w ią  G a l e n a r i ,  z a p e w n e  
p r z e k r ę c o n e  ?. G e n e r a l )  by ły  dwa  ok rę ty  j e d n a ­
k o w e  z b i a ł ą  b a n d e r ą  w A n a r n u k a ,  g d z i «  
s i ę  o n a  ze s w o im i  p o d t e n c z a s  z n a y d o w a l a  ; ź e  
te  ok rę t y  p o  t o d r i i o w y m  p o b y c i e  u d a ły  s i ę  ku 
z a c h o d o w i ;  źe  m i a ły  w ie lu  l u d z i  i w i e l e  a r ­
m a t ;  o i i c e ro w ia  z w i e d z i l i  wszy s tk i e  c zę śc i
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wyspy' ,,  i  tylko Je de n  k ra iow iec  b y ł  od  E u r o ­
p e j c z y k ó w  zab i ty ,  a i ten ze s łuszney  przy- 
czyiiy.  Wszy s tk ie  te okol iczności  p o tw ie rd z i ł  
iey brat  o 5 —  6 lat od n iey m ło d s z y ,  który 
także z n ią  na pok ładz ie  o w y c h  okrętów bywał .  
P r ó c z  tego zgadza ło  się to z u p e łn ie  z te in ,  co 
m i  b y ł  S ing le ton  pow ied z i a ł  o f r a n cu zk ich  l i ­
s t a ch ,  które miały być  wyryte n a  dw óc h  o ł o ­
w ia ny c h  tabl icach.  T e  tahl ice częs to widy wał  
u swego  zm ar ł ego  teraz P an a ,  i m i e n i e m  V ea -  
t eh i i ,  który m u  też po w i e d z i a ł , źe pamię ta  
o kr ę t y ,  które p od  A n a m u k a  na ko twicach  s ta ­
ł y , a które kraiowcy  nazywal i  L u a d s e h i ,  ale 
wca le  n ie  pamię ta  ok rę t ów  G a le n a r e g o  p o d  
P a n g a i - M o d u .  T a k  tedy  rzecz iest  n i e  wątpl i­
w a ,  źe L a p e r o u s e  odp ły ną w s zy  z P o r t  J a c h -  
son  ,  p ły n ą ł  ku wy sp o m pr zy iac ie l sk im ,  ale 
d o  A n a m u k i  na kotwice udać  s ię  m u s i a ł ,  gdy  
d l a  wiat rów z a c h o d n i c h , na które i my by l i ­
śm y  w y s t a w i en i ,  a które sz c z e g ó l n i e j  w tey 
p o r z e  r o k u  (w którey ów s ł awn y  żeglarz tu p o -  
d ł u g  wsze lkiego po d o b i e ńs tw a  był), częs to 
wiać  s i ą z d a i ą ,  nie  byt  w s t anie  dostać s ię  na 
ko twice  d o  T o n g u - T a b u .  J e że l i  ztąd w o ln o  
cz yn i ć  w n i o s k i , zda ie  n a m  s i ę ,  ż.e L a p e r o u -  
se r ozb i ł  s ię  o  s t r aszl iwe pasm o skał  wysp  
F i d s e h i ,  k tó rych  p o ło ż e n ie  miał  oznaczyć ,  
a które w tenczas  n i e b e z p i e c z n i e j s z e  by ły ,  n i ż  
t e r a z ,  k iedy ie l ep iey  zn a m y

jH i  s z  p a n i a ,
^ Z  M a d r y t u ,  dn ia  24. Stycznia ,  
Ż ą d a n a  od rządu f rancuzk iego  n o t a  wz g l ę ­

d e m  p o ł o ż e n i a  Kró l es tw a  zos tał a dz i ś  w R a ­
dz ie  S tanu  ukończoną .  G en e ra l  F ra n c i s z k a ń ­
s k i , O j c i e c  Cyryl l i  A l a m e i u a ,  R a d z c a  S tanu  
P i o  Elizal .de i min i s t e r  woyn y  Z a i nb ra n o  są 
g ł ó w n y m i  red ak to ram i  tego w aż neg o  d o k u ­
m e n t u .  Z  r o z k a z u  Króla p o u i i e n i o n a  no ta  
czyli  r aczey  ten p ro iek t  noty p rzes łany  będz ie  
M a r g r a b i e m u  Campo-Sagrado-,  dziekanowi-, 
r ady  w o i e n n e y ,  ażeby  t en G e n e r a ł  p r z e ło ż y ł  
K ró l o w i  swe z d a n i e  w tey m ie r ze .  O k o ­
l iczność  ta wz n i e c i ł a  d o m y s ł  w n a s z y c h  c a y -  
światleyszych.  po li tykach , iż r ze czo ny  M a r ­
g rab ia  zostanie M i n i s t r e m  w oy n y .

W o y s k a  f r a ncusk ie  w yru sz ą  z H i s z p a n i i  
w  p rzec iągu  2 — 3; m i e s i ę c y ,  a Min i s t e r  w o y­
n y  s tara s ię  o bsa dza ć  te m i a s t a ,  z k tórych  
p i e r w s z e  us tą pu i ą ,  R a d b y  o n  t a m  p o s e ła ł

woysko  l i n i ow e  ; l ecz  n ie p o d o b i e ń s t w e m  iest, 
u t r zy m ać  a r m i ą  w t e r a ź n i e j s z y m  s to p n i u ;  p o ­
t r z e b n e  na iey u t r z y m a n ie  s u m m y  p r z e w y ż ­
szają  z n a c z n ie  d o c h o d y  6k arb u ,  a p r o p o n o ­
wany  ś r o d ek ,  ażeby  w r ó w n y m  czas ie r o z p u ­
ścić wszystkie półki  mi l icyy  p r o w i n c y a ln y c h ,  
z u p e ł n e m  iest n i e p o d o b ie ń s tw e m .

W  Kady x ie  o d e b r a n o  z H a w a n n y  list na -  m 
s t ępu iącey  os no w y : „ Z d a i e  s i ę ,  iż  r ząd  h i sz ­
pańsk i  ma l icznych  s t r o n n ik ów  na  s t a łym lą ­
dzie .  A d m i r a ł  L a b o r d e  pośp ieszy  n i e z w ł o ­
cz n ie  z częścią  swey  eskadry  na p o m o c  Cisne -  
r o w i ,  który ma iuź  3000 ludz i  p o d  sw oie m 
d o w ó d z t w e m ,  a k tó reg o  si ły z b r o y n e  z p o ­
w o d u  p o p e ł n i o n y c h  w C u m o n a  i N o w ey - B ar -  
c e lo n i e  okruc ieńs tw i w yg an ia n ia  eu r o p e y -  
skich H i s z p a n ó w  z n a c z n i e  s ię  n o n m a ź a ią . “

W  d ru g im  r ap o r c i e ,  z d a n y m  Kró l owi  p rzez  
R a d ę  Kastylską w z g lę d e m  pro ie k to wa n ey  
a m n e s t y i ,  w y ra ż o n o  m ię d z y  i n n e m i  co na-  
srępuie  r „S ta ra i ą  s i ę  w p o ić  w W a s z ą  Król .  
Mo ść  p r z e k o n a n i e ,  iż H i s z p a n i a  p od z i e lo n a  
rest na  s t r o n n ic tw a ;  l ecz  to n ie  p r a w d a ;  3 - 

choc iaźby  też iaka zbyt  m a ła  l i czba apos tatów 
z n a j d o w a ć  s ię  mogła  ,  tyle  i edn ak  pew na ,  iż 
wie lka  rnassa n a r o d u  składa się z katol ickich,  
w ie r n y c h  i p r z y c h y l n y c h  W a sz e y  Król .  Mci  
p o d d a n y c h ,  k tórzy zaiste p o w o d o w a n i  zby t  * 
wie lk im,  lecz  g o d n y m  p r ze b ac z en i a  za pa łem,  
m o g ą  n ie k ie d y  p o p a ś ć  w b łędy.  D la  tych n ie  
p o t r ze b a  a m n e s t y i ;  ci b o w i e m  po d da ią  się 
z  u leg łośc ią  k a r o m ,  k tó re p rawa na ich p rz e ­
w i n ie n ia  s t anowią .  Co s i ę  zaś odszczepień-  
ców ty cz y ,  b y ło b y  b a rd zo  n ie b e z p ie c z n ie  i 
n i e p o l i t y c z n i e ,  ud z i e la ć  im a m n e s t y ą ; ci za ­
miast  p ow ro t u  do swoich  o b o w i ą z k ó w , p o s u ­
nę l iby  o w sz e m  d o  n a j w y ż s z e g o  s topn ia  swe 
z b r o d n i e . <Ł

Po dłu g ,  l is tów z B a r c e l o n y  r usz y ło  z t amtąd  
i z T a r r 3 g o n y  kilka od d z i a łó w  na śc iganie  
zg ra i  b u n to w n ik ó w ,  k tó re  s i ę  namowo zjawi ły.

Z  B a r c e l o n y ,  d n ia  26-. Stycznia.
K ró l  J m ć  ma s ię  z n a c z n i e  lepiey* L e k a r z  

mi a ł  o ś w ia d c z y ć ,  i i  Kró l  m o ż e  za kilka dni  
p rzeds ięwz iąść  swą p o d r ó ż  bez  n a r a że n i a  zdro> ' 
wia sw eg o  na n ie b e z p ie c z e ń s tw o .

P ó łk o w ni cy  St. L o r n e t ,  O l i v e r  i: Baza  wy- 
ruszyl i  n a  czele  z n a c z n y c h  o d d z i a łó w  dla u- 
t r zymy  w a n i a  w o ln y c h  zw ią zk ó w  m ię d z y  Bar*
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c e lo ną  i S a r a g o s s ą , W a i e n e y ą  i  G i r o n ą ;  zd a -  
ie się,  i i  w tych oko licach pok aza ły  s i ę  zgrate  
ł o t r ó w , i ze  ife wyn iszczyć,  n im  s ię  roz«
mn oż ą .  W  ogó lnośc i  sposó b  myś len ia  m i e ­
szkańców iest d o b r y , a r ząd we wzg lędzie  
Xięs twa iest tak s p o k o y n y m ,  i i  część zn ay du-  
iących s ię  w Kata loni i  w o j s k  in n e  o t rz y m a  
p r z e z n a c z e n ie .

P o r t u g a l i a .
Z  L i z b o n y ,  dnia 20. Stycznia*

D n i a  16. d o n ió s ł  Min i s t e r  sp raw  w e w n ę ­
t r znyc h  Izb ie  D e p u t o w a n y c h ,  a o n e g d a y  I z ­
bie  P a r ó w ,  i i  na  inocy dekre tu  dn ia  14. m.  b. 
I z b y  na  n o w e  król.  p o s i e d ze n i e  w pa łacu Ajn-  
da zw oła ne  zo s ta n ą ,  w celu od e b r a n ia  o d  I n ­
fanta ,  zaraz  za iego p r zy byc iem ,  p rzysięgi  na 
k o n s t y tu c j ą .  I z b a  P a r ó w  uchwal i ła  n iezw a-  
źać na to d o n i e s i e n i e ,  i l e i e  P a r ó w  tylko R e ­
g e n t  zwołać  n io ź e ,  n i e  zaś Mini s te r ,

A n g l i a .
Z  L o n d y n u ,  dn ia  2. L u t e g o .  

W c z o r a y  powsta ł  w Iz b ie  wyźszey M a r g r a ­
bia L o n d o n d e r r y  ska rżąc się na  t o ,  i e  ka tol i ­
cy (k tó rych o n  ż y c z e n i o m ,  iak w iad om o,  
sprzyia )  us i łuią swego  dokazać n ie  d r o g ą  pe- 
tycyi  i r o zw ag i ,  ale groźbami .  O d cz y ta ł  p o ­
wzię ty  tych dni  p r zez  związek angielski  kato­
licki za mi a r :  żeby ża dn eg o  cz łonka p a r l a m e n ­
tu i r landzk iego  n ie  uważać za p r zy c h y ln eg o  
Bprawie I r l a n d cz y k ó w ,  gdyby p op ie ra ł  admini -  
s t r acyą,  na k tó rey  czele stoi X i ą ż ę  W e l l i n g ­
t o n ,  lub iakie bą dz  i n n e  in d y w id u u m  wyzna-  
iące iego zasady.  „ T o  na t u ra ln ie  wpros t  się 
dotyczy ło  Margrab ieg o  L o n d o n d e r r y  , i d la  
tego pow tórzy ł  swoie  ośw ia dcz en i e  z p o p r z e ­
dza jącego  pos iedzen ia ,  źe iakkolwiekby sob ie  
życzy ł ,  aby sprawa rzymsko-katol icka p o m y ­
ślny skutek o t rzymała ,  mus i  i edn akż e  wyznać,  
i e  na takiey d ro dz e ,  iak ta ,  n i e  os i ągn ie  t ego  
skutku.  — L o r d  Cl if ton o ś w i a d c z y ł : źe  n ie
t r zeba z a p o m i n a ć ,  źe  to po s t a n o w ie n i e  iest 
z a p e w n e  sku tk iem r o z d r aż n i on y ch  u cz u ć ,  i 
źe  w6 po mn io n e  zg r om ad ze n ia  c z ęs to zs z eś c iu  
tylko cz ło nk ó w  się składaią.

G o n i e c  do n o sz ąc  o w y d a n y m  rozkaz ie ,  aby  
woysko angielskie  z P or tuga l i i  wyruszy ło ,  do-  
d a i e ,  źe n ie  wszystkie korpusy  zos ta i ące  pod 
dowództwem  P .  W .  Clinton wrócić maią do

A n g l i i ;  a l e  dwa p iesze  półki  u d a d z ą  s ię  d o  
G ib r a l t a r u ,  t r zec i  do K o r f u ,  a czwar ty do 
M a l t y ,  dokąd  się i t e r a ź n ie j s z y  g a r n i z o n  z 
Gib ra l t a ru  {33. półk l in i ow y)  uda.

Ok rę t  w o ie n n y  O c e a n  uzbt-aiaią na miey’6ce 
powra ca j ąc ego  z  ś r ó d z i e m n e g o  mo rz a  okrę tu  
A z y a .

Gloie  ogłos i ł  wczo ray  wieść n i e p o d o b n ą  d o  
w i a r y ,  źe S i r F .  C o d r in g to n  ma odd ać  ko m u 
i n n e m u  d o w ó d z t w o  floty n a  ś r o d z i e m n e m  
m o r z u .

W  p e w n y m  d z i e n n ik u  cz y ta my  n as tęp u j ące ,  
o b u r z e n i e  w zbu dza iące ,  zd a rze n i e .  W  tych 
d n ia c h  żebra ła  po ulicy k o b i e t a , n o s z ą c  n a  
r ęk u  d z i e c k o ,  które st r aszl iwie k rzyczało,  wi- 
iąc się.  Na  za p y ta n ia ,  coby b y ł o t e m u b i e d n e -  
m u  dz i e c k u ,  o d p o w i a d a ł a ,  źe  na  kolki ies t  
ch or e  i p rzyc iskaiąc  ie do serca wielkie  p o l i ­
to w a n i e  n a d  n ie in  okazywała .  T y m  cz as em  
mn ós tw o  ze br a ło  s ię  l u d z i , którzy l i t u i ą c s i ę  
obd arz y l i  kobie tę .  P r z y p a d k i e m  p r z e c h o d z ą c  
u r z ę d n ik  po l icy iny  , zbl iżył  s ię  d o  dziecka i z  
wie lk iem p o d z i w i e n ie m  a r az em  zgroz ą  s p o ­
s t r ze g ł ,  od su n ą w s zy  d z i ec ku  z oka chus tę , '  źe  
mia ło  do  oka p r zy w ią za n e g o  w ł u p in i e  o d  
o r z e c h a ,  wie lk iego cz a rn ego  paiąka ,  k tóry 
m u  iu źcz ęść  ź re n icy  wyżarł .  T a  ba r ba rzy ńsk a  
n iemias ta  na tychmias t  u w ię z io n ą  została.

W  G r e e n w i c h  o g l ą d an ie  t rupa wielkie W 
tych dn ia ch  sprawiło wrażen ie.  F e t a r ,  teraz; 
na z y w a n a  F a n n y ,  pa n i en k a  p ię tnas to le tn ia  z 
per skiey od no g i  mo rs k i ey ,  k tórą  w P a ź d z i e r ­
n iku  zesz łeg o  ro ku  d o  A n g l i i  p r z y w io z ła ,  
córka b ę d ą ce go  w I n d y a c h  G e n e ra ła  M i n g n a n ,  
u m a r ł a ,  iak m ó w ią ,  dla  ok ru tn eg o  o b c h o d z e ­
n ia  s ię  z n ią  pani .  Często  wali ła ią s łużąca  
g r u b y m  k i i e m ,  a pani  zachęca ła  ią do  t e ra  
m o c n ie y s z e g o  bicia.  Często  p r z y m u s z o n o  i ą  
boso  po pa rę  g o d z i n  stać w śniegu .  D n i e m  
p r z e d  śm ie rc i ą  i e szcze  p o ła m a n o  kiy na  i ey 
p lecach .  Sąd p r zys ię g ły ch  po i e d n o g o d z in -  
n e y  n a r a d z i e  u zn a ł  p a n n ę  M i n g n a n ,  iey gar-  
d e r o b i a n n ę ,  Maty Idę F r o u d  i kuch arkę  A n n ę  
N e t t l e f o r d  w in n ą  zabóys twa ;  ale iuź by ły  p o ­
uc iekały i do tąd n ie  wiadomo,  gdzie  s i ę k ry i ą .

D n i a  30. z. m.  po iech a ł  X i ą ź ę  P o r t l a n d  d o  
P a r y ż a ,  gdz i e  s ię  famil ia iego  znaydu,ie.

L i s t y  z K ol um b i i  dn ia  2. G r u d n i a  d o n o sz ą ,  
iż B o l iw ar  s a m o w ła d n i e  r ządz i  Rzeczpospo l i -  
t ą ,  tak i i  m u  na M on archę t y tu łu  potrzeba.
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T  u t c y a.
Pot !  rym na p i s em  zawie ra  Dos t rzegać*  A u -  

stryacki n as tę pu i ą r y  wyiątek l is tu z Saloniki  
d. 16. S t ycz n ia :  W c z o r a y  wieczór  przy w i n i ­
ła tu w gmin  d n ia ch  z V u r i a  kroi .  f r ancuzka 
kokweta ,  la V i c t o r i e u s e ,  pod  Ka p i t a ne m de 
la Susse.  P rz ywi oz ł a  o na  o k o l ną  d e p e sz ę '  
Po s ła  f r ancuzkiego  H ra b ie g o  G u i ł l e m in o t  do 
tu te y sż eg o  f ra ncu zk ieg o  K o ns u l a  z V u r l a  d. 
j 8. G r u d n i a  r. z. da t owa pą ,  p o d łu g  którey z o ­
s t a wio no  iest do iego w ol i ,  wsiąść na okręt  
lub  tu p o ż o s t a ć ; lecz  w os ta tnim razie tylko 
lako p ry wa to^  cz łowiek i n i e t r u d n ią c  się źa-  
d n e m i  czy nn ośc iam i  swoiego  d o ty c h c z a so w e ­
g o  u r zędu .  ( W i a d o m o ,  i i  p o d o b n e  rozkazy 
■wydane i u i  były dawnióy  do f rancuzk iego  i 
ang i e l sk iego  Konsu la  w S m y r n i e . )  T u fe y sz y  
.angielski  Kon su l  od eb r a ł  był  iuz da w ni e y  wy* 
.Taźny rozkaz  do  o d ia zd u  od P a n a  Stratfdrd-  
<Canning. O b a d w a y  Ko nsu low ie  wyb ie ra ią  się 
>tlo od iazd u  i zda ią  się m ie ć  za m ia r  po p ły n ą ć  
■do wyspy  Skopelo.  Korweta  la V ic to r i eu se  
n a b a w i  z a p e w n e  w tuteyszey przys tani  a i  do  
^przybycia f r ancuzk iey  gal ioty , s p o d z ie w a n e y  
4u z konwoie rn  ze  S m y rn y .

%

Rozmaite W iadomości.

P o d ł u g  wia dom ośc i  z O d e s s y ,  za m kn ę l i  
T u r c y  Bosfor  dla wszystkich b a n d e r ,  a  p o d ­
d a n y m  t rzech  mocars tw  o ś w i a d c z o n o ,  i i  w  
p rz e c ią g u  krótkiego czasu musz ą  albo  zos tać 
ł a j a s a m i  lub  opuśc ić  K o n s t a n t y n o p o l ,  g d y ż  
yprawo obce y  opieki  n ie  b ę d z ie  n ad a l  u z n a ­
w a n e .

P o d ł u g  d z i e n n i k ó w  f rancuzkich  m a  P a n  
~Vił!ete pos iadać n ie  m ni e y  iak — T rz y d z i e śc i  
an i l l iof iów F r a n k ó w ,  — Ł a d n a  su mm ka  dla 
łM fi l ist ra! —  G d yb y  łe mil l iony  raczy ł P a n  
M i n i s t e r  podz ie l i ć  między  F r a n c u z ó w ,  o ć z e m  
■słusznie pow ątp iwać  się godzi ,  wy p ad ło by  na 
jgłowę po  i e d n y m  F r a n k u ,  coby naturalni* 

m e  wiele p o m o g ł o .

Z eg a rm is t r z  B i e n a im e  m ł o d s z y , w Ani lus,  
z n a c z n ie  udoskona l i ł  m e t r o n o m  Melz la .  D o ­
tychczas  taktomiar  ten mógł  być uży tym tylko 
gdy stał  na r ó w n e y  p ł a s z c z y ź n ie ;  t r zeba było 
p rz e rw a ć -g r ę  , chcąc  mu nada ć  in n y  ruch ,  a 
na kon iec  podz ia łk i  nie  były p o r o b i o n e  pod ług  
u ż y w a n y c h  w muz yce  taktów.  W s zys tk i em u 
t e m u  za r adz an o .  Moż na  t e raz ,  w ed łu g  upo­
d o b a n i a ,  m e t r o n o m  nakręc ić  na takt |  |  4  A  
i nada ć  mu  p rędszy  lub woJnieyszy ruch  bez 
ws t rzymania  wahadła.  J akkolwiek ins t rum en t  
s toi ,  po rusze n ie  zawsze b ęd z i e  r ó w n e .  Kon* 
se rw a t o r y um  dało P a n u  B t i n a i m e  ba rdz o  ko­
rzys tne świadec two  o użyteczności  tego metro* 
n o m u ,  który w Pary żu  naby ć  m oż na .

D o n o s z ą  z W ł o c h :  K o m m is sy a  m ia n ow an a  
dla po c z y n ie n ia  r o z p o r z ą d z e ń  do  pomnika ,  
który ma  być w R z y m ie  s ł a w n e m u  T o rq u a to  
T a s s o  w z n i e s i o n y , poda ła  O y c u  św ię temu  
p r o ś b ę ,  aby ternu d z i e ł u  swoiego  udzieli} 
wsp arc ia ;  do  prośby tey za łą cz o n y  był  rysu- 
nek^ te go  p o m n i k a ,  p rze z  r zeźb ia rza  F abr i s  
u ło ż o n y .  O yc ie c  święty zezw ol i ł  na p ro śbę  
tey K o m m is sy i ,  plan p o c h w a l i ł ,  i na prośbie 
tey własną  ręką po tw ie rd z en ie  tego zamia ru  
nap i sa ł .  X ią ż ę  A l t i t r i ,  S en a t o r  Rzymski ,  
iest P r e z y d e n t e m  tey K o m m is sy i ,  i używa * 
ws zys tk iego ,  aby  tak W ł o c h y ,  iakoteź inne  
kraie zachęcić  do  uczes tn ic twa lego p rzeds ię .  
wz ię c i a ,  które ma za cel  wznieść  go d n y  p o ­
mn ik  i e d n er n u  z nay większych l u d z i , który 
W ł o c h y  uś w ie tn i ł ,

W  W a r s z a w i e  wyszły 2 clruku p isma  wier -  
sz e m  F.  S. D m o c h o w s k i e g o ,  część p ie rwsza  i 
d ruga .  Z b ió r  ten o b e y r n u i e :  T r a g i e d y e ;  
„ A n d r o m a k ę , ‘c p rze ło żo ną  z Ra c ina  i „ Z a i r ę , “  
p r z e ło ż o n ą  z W o l t e r a ;  ob ie  sztuki  g rywano  
na t eat r ze  na ro d o w ym .  P o e m a ta  L e g o u v e g o c  
„ W s p o m n i e n i a  i M e ła n c b o l i a . “  T r z y  D u ­
m a n ia  z L a m a r t i n a ,  U s t ę p  z De ł i l a .

D n i a  3 i .  S tyczn ia  um ar ł a  w W e i m a r z e  P»* 
ni  K o t z e b u e ,  matka z n a n e g o  z na u k  i z sm u t ­
n e g o  I06U Rad zcy  S tanu  K o t z e b u e ,  prze* ' 
żywszy lal.

(Jdodatek.')
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Rozmaite wiadomości.

N a y n o w s z y  n u m e r  R o z m a i t o ś c i  L w o w s k i c h  
z a w i e r a  n a s l ę p u i ą c y  w y i ą t ek  z l i s tu  z W i e d n i a  
d i  6 . S t ycz n i a  r.  b.  „ N a  d n i u  4 . tn. b . i  r o k u  o d b y ł '  
w  t u t e y s z y m  u n i w e r s y t e c i e  r o s p r a w ę  d l a  d o ­
s t ą p i e n i a  g o d n o ś c i  D o k t o r a  p r a w  P .  L u d w i k  
P i e t r u s i ń s k i ,  L w o w i a n i n .  Z  c z y n i ą c y c h  z a ­
r z u t y  o p o n e n t ó w  d r u g i  w ko l e i  P .  M i c h a ł  Su -  
c h o r o w s k i , f i lozof i i  i p r a w  D o k t o r  ( o  k tó ­
r y m  iuź  p r z y  i n n e y  ok o l i c z n o ś c i  w p i ś m i e  t e m  
w s p o m i n a n o ) ,  w y b r a ł  do  r o z t r z ą ś n i e n i a  z a ­
d a n i e :  O  u s p o s o b i e n i u  G a l i c y i  d o  r ę ­
k o  d z i e l n i  i h a n d l u  ( G aliziens A nlagen  
zu m  Fabrikwe.se.ri und H a n d e l) ,  a p r z y z n a j ą c  
u d a t n o ś ć  k ra iu  n a s z e g o  w z g l ę d e m  z i e m i a ń -  
s t w a ,  w y w i ó d ł  p r z e s z k o d y  ku w z n i e s i e n i u  r ę ­
k o d z i e ł o  i i p r o w a d z e n i u  h a n d l u  , z  p-ó łoźen ia  
k r a i u  i c h a r a k t e r u  l u d ó w  t e n ż e  z a m i e s z k u i ą -  
c y c h  w y p ł y w a i ą c e ,  k tó r e  z a r z u t y  i e d n a k  iak 
n a y z a s z c z y t l i i e y  z b i w s z y  b ron i ący - ,  , o k a z a ł

*) Pan Michał  Sucho rowski  r o d em  z Mos tów  
w  Gal icyi , -  otrzyma! w  lecie 1827- r o k u  
w  c . -k.  uniwersytec i e padewskim godność 
Dok to ra  praw.  Zwyczayńą  przy tćy okol i ­
czności dysputy odprawi ł  w ięzyku w łosk im .  
Przyt aczamy dla c i ekawych napis mat eryi  
owćy  dy spu ty ,  k tó ry ch  egzemplarz d ruko- -  
•wany w Padwie ma m y  przed sobą :  T esi
che M ichel S uchorow ski di M o s tij (s ic ) in 
G a liz ia , D o t to r e  d i F iloso fia  e t d i belle 
a r t i , J. R i Im p ieg a to  a l T ribunate genera­
le m ilita re  d 'A p p e llo , propon e  in occaiione  
della  publica  sua  p ro m o zio n e  a lia  laurea  
d o tto ra le  in ambe le am be le le g g i , ncW J. 
R t  U w 'erm a di Padova*

r z e c z y w i s t e  u s p o s o b i e n i e  tak n a r o d u 1, l a ko  i- 
z i e m i  p o s u n i e n i a  d o  n a y w y ż s z e g o  6to p n i a  d o ­
s k o n a ł o ś c i  w sze lk i ch  r o z g a ł ę z i e ń  g o s p o d a r ­
s twa  n a r o d o w e g o .  N o w o ś ć  i i n t e r e s s o w n o ś ć  
p r z e d m i o t u  za i ę ł a  l i c z n i e  z g r o m a d z o n y c h  s ł u ­
c h a c z y ,  t e m  w i ę c e y ,  ż e  d w a y  w s p o m n i e n i  
z i o m k o w i e ,  d o b r z e  o y c z y z n ę  s w o i ą  z n a i ą c y ,  
r o z w i n ę l i  d o k ł a d n i e  i ey  n a t u r a l n e  u s p o s o b i e ­
n i e  i u d a t n o ś ć ,  a n a w e t  w s i l n e m  s p i e r a n i u  
6i ę ,  w sz e l k i ch  z a w a d 1 p r z e m y s ł  k r a i o w y  t ł u ­
m i ą c y c h  n i e  sp u s z c z a i ą c  z oka ,  wy kazal i  ś r o d k i  
m o g ą c e  w z n i e ś ć  ku  d o s k o n a l e n i u  s i ę  i p r z e w y ż ­
s z e n i u  i n n y c h  k r a i ó w  s ą s i e d z k i c h . —  l ł aw iący ,  
t u  P .  J a n  T u s z y ń s k i , c h l u b n i e  u m i e j ę t n o ś c i  
le-karskiey p o ś w ię c a i ą c y  s i ę ,  w y g o t o w a ł  d z i e ł - '  
k o ,  k t ó r e ,  b e z  w ą t p i e n i a ,  k a ż d e g o  z n a w c ę  
m o w y  n a s z e y  za i ą ć  z d o ł a ;  ies t  to z  w ie lk ą  
u s i l n o ś c i ą  u c z y n i o n y : „ R o z b i ó r  i ę zyka  p o l ­
s k i e g o 1̂ , k tóry d o b r y m  u k ł a d e m ,  t r e ś c iw o śc i ą  
i w i e l ą  w ła ś c i w o ś c i a m i  s i ę  z a l e c a ,  a z p r z y j e ­
m n e g o  i ł a t w e g o  d o  p o i ę c i a  w y k ł a d u ,  w s k a z a ­
n i a  n o w e g o  s p o s o b u ' i  z g ł ę b i a n i a  m o w y  n a ­
s z e y ,  z a s ł u g u i e , by  iak n a y p r ę d ś z e m  za p o ­
m o c ą  d r u k u  o g ł o s z e n i e m  p o m n o ż y ł  t ę  tak w a ­
ż n ą  czę ść  w  l i t e r a tu r z e  mo W y  oy cz y s t e y .  —  
P .  J u l i a n  N i k l e w i c z  r ó w n i e  tu  b aw ią cy  i t akże  
p r ż y k ł a d a i ą c y  s i ę  d ó  m e d y c y n y ,  p o d i ą ł  s i ę  
p r acy ' ,  n a  z a s a d a c h  M r o z i ń s k i e g o  w s k a z a n i a 1 
c u d z o z i e m c o m  ( s z c z e g ó l n i e y  n i e r a e o r ń )  d r o g i  
n a u c z e n i a  s i ę  i ę z yk a  p o l s k i e g o ;  a p r a c a  t a '  
b l i ska  i u ż  p r ę d k i e g o  u k o ń c z e n i a ;  o b i e e u i e  
c h o ć - i e d n ę  d l a  c u d z o z i e m c ó w - ,  w i ę z y k u  u p o ­
w s z e c h n i o n y m  n i e m i e c k i m  G r a m m ą t y k ę ,  p r z y -  
k t ó r e y  p o m o c y  za śa d  mowy n a s z e y - z  ł a t w o -  
ś c i ą  n a b y ć  b ę d ą  mo g l i .  —  W s p o m n i o n e g o ' 
P a n a  S u c h o r o w s k i e g o  p r a w n i c z a  r o s p r a w a  
w i ę z y k u  n i e m i e c k i m  n a p i s a n a :  „ O t e s t a m e h -  
t a c h  u p r z y w r l e i o w a n y c h  w o g ó l n o ś c i ; a w o y -  
ekowych- w  szczególn«6ci,*> mą być umie-



u r jl

e&g&zcrn-s >.w t r i iemiedkim 'p i śmie  -p ra w n i w e r n  
iPrdfea.  ' .Wagnera.  .Z p i s m l i t e r a t u r y  n a r o d ó w  
s łowiańsk ich  d o t y c z ą c y c h , wiele  w tym roku 
gp od z i em aw y s ię ,  i n i e  w ą tp i m y ,  że .wkró tce 
coś  wyidzie .  D o ty ch cz as  w y dan o  tylko A l -  
. m a n a ć h  Serbsk i :  - ,Gwiazda.zara_nna.“  -Uczo­
n y  i  z dz ie ł  s w y c h  p o w s z e c h n i e  . znany  wy ­
dawca  tegoż,  P.  W u k  S te fanowicz Karadsz icz  
.umieśc i ł  w t y m ,  nayrnn iey  od  p rze sz ł o r o -  
. c znego  -dwa razy .większym A l m a n a k u  -wy­
b o r n ą  „ r o s p r a w ę  o głó wnych  . zak oń c ze n i ac h  
r z e c z o w n ik ó w  i przy  mio tn ików  w ięzyku serb-  
sk im ;  p ie rwszy  rok wo.y ny se rbsk iey  p rzec iw 
D a k o m ;  i imiona osad se rbskich  po za b ia ło -  
g r o d z k im  Pasz a l ik ie m i kilka m a ły c h  p r z y p o -  
wieśc i .44

P o d p i s a n y  ma  h o n o r  d o n i e ś ć ,  i ż z a p o w i e ­
dz ia ny  na P o n i e d z i a ł e k . d n i a  .1 8. L u t e ­
g o  u n i e g o  wieczór ,  będz ie  w tym d n i u  mia ł  
naieysce.

P o z n a ń ,  d n i a 115.L u t e g o .1828.
v .  R o t l e r ,  

. G e n e r a ł  j a z d y .

O B W I E  S Z C Z  E N I E.
P r z y  p o dw o rz u  Kam e la ry in e in  - tu teyszem 

zn ay du i ąc e  s i ę ,  a t eraz  p rze z  P P .  J e z i o r o w ­
skiego i Sch ram m u ży w a n e  s taynie miey sk i e ,  
w y p u s z c z o n e  być .maią p rzez l icytacyą p u b l i ­
czną,  w  dz ie rżawę  n a  lat 3 i mies ięcy 9, to i e s t ,  
o d  i .  Kwietn ia  r. b., do osta tniego G r u d n i a  
1331. roku,

W  d n i u  28. h. m . .p rzed  p o ł u d n i e m , t e rm in  
licytacy.i odb ędz ie  s ię  w Biurze  Sekretarya tu  
W ł a d z y  po dp i s a n ey ,  gdzie też i warunk i  sto­
so w n e  w; godzinach  s łużbowych  zawsze przey-  
r za n e  być mogę .

P o z n a ń ,  dn ia  5 . L u t e g o  i8?8._
N  a d - B u r m i s t r z .

O B W I E S Z C Z E N I E .
G r u n t  pod N r e m  26. n a  p rzedmieśc iu  Ś. Ro­

cha sy t uo w a n y ,  wypuszc zon y  będz ie  W dz ie ­
rż a w ę  bez b u d y n k ó w

d n i a  .4 5. L u t e g o  r. prz.  
p rze d  p o łu d n ie m  o godzin ie  lOtey na lat sześć,

od  1, -Kwietnia r. -przyszłego za o p ła ce n ie m  
(dzierżawy kwar ta lney zawsze z góry.  Licyta-  
•cya od b ęd z ie  s ię  na  .Ratuszu w Sekretaryacie 
.przed Sekre ta rzem Stern. .  Dz i e rż aw c a  n ie  b ę ­
dzie p ł a c i ł  . podatków .z tego g r u n t u , lecz n ie  

■.może żądać remissyi  lub  wy nag ro dze n ia  szko­
dy  - iakieykolwiek i p o dda ie  się w [przypadku 
n ie re g u la r n e g o  płacen ia  dz ie rżawy extnissyi  
l u b  da l szemu wydzie rżawien iu  na  kosz t  iego.  
P rz y b ic ie  dzie rżawy w przec iągu  14. dn i  na- 
stępi .

L h ę ć l i c y t o w a n i a  ma ięcych  w z y w a m y ,  iżby 
s ię  w t e rm in ie  w y z na cz o n ym  na  Ra tus zu  zg ło ­
sili i l icyta swe podal i .

P o z n a ń ,  d n i a  25. G ru d n i a  i 8?7 .
L y r e k t o r y u m  .ubogich miasta P o z n a n i a .

OB W I E S Z  CZE t\ JE.
B u d y n e k  stary p o d  N r e m  26. na Ś. R o c h u  

sy t u o w a n y ,  tak iak teraz s to i ,  sp r ze dan y  b ę ­
dz ie  na  R a t u s z u  . tute.yszym w Sekretaryacie,  
. przed Sekreta rzem S te rn

d n i a  25.  L u t e g o  r. prz.
.0 godz i n ie  lo t e y ,  p rzedp o łud n iem  pod  w ar un ­
k iem ro ze bra n ia  tegoż w p rzec iągu  d w ó ch  
■miesięcy,  . rachuiąc od  1. Kwie tn ia  r. przysz łe­
g o ,  też n ie  wdaiąc się atoli  w ża d n e  ewikeye.  ?

P o  nas tąp ioney  zapłacie  i uz ys kan iu  wyż- 
szey approbacy i  oddan y  będz ie  b u dy n ek  n a b y ­
w cy  na iego ryzyko a w p r z y p a d k u , gdyby  
p r e t i u m  ku pn a  n a t y c h m i a s t  z ło żo ne m  n ie  zo ­
s t a ło ,  nas tąpi  pow tórn a  l icytacya n a  koszt  wa­
ru n k ó w  n ie d o t r zy mu ią ceg o ,  W z y  wam y In te -  
r e s sen tów chęć  kup ien ia  m a i ę c y c h ,  i żby się 
w  t e rm in i e  w y z n a c z o n y m ,  ce lem  p od an ia  
swych  l icytów stawili .

P o z n a ń ,  dn ia  25 . -Grudnia  a'827.
Dyrektor .ynrn ub o g i c h  miasta P o z n a n i a .

Z A P O Z E W  ‘e D Y K T A L N Y .
N a  wniosek  G w ar dy an a  tu teyszego  k on ­

w e n t u  F ra nc i sz kań sk ieg oX ię dza  W e j e r c z y k  
z dn ia  25. Paźd z i e rn ika  r.  b. czyni  się n iniey-  
gzem w i a d o m o ,  iż za ze zw o le n ie m riawniey- 
szego  dziedzica  p o ło ż on y ch  w powiec ie  Średz- 
k im d ó b r  B e d n a r ,  Jó ze fa  Drz ewick iego  na  
d n i u  x 2. G ru d n i a  1796. po d an e  i ex dec reto z d .
5. Maja 1798- w księdze hy po te cz n ey  d ó b r B e d -  
n a r  za in tabu low ane  s q m m y ,  iako to Ru b r .  L  
L ic z b y  4. —  333 Tal .  10 sgr .  dla tu teyszego



iFranćiszkańskiego k o n w en tu  iako o n u s  pe rpe -  
■tuum ex I r i scr ipt ione z d n i a ł o .  L ipc a  1789* r - 
!l Rubr .  I I .  L ic z b y  2. — T a la rów 333 sgr.  10. 
r ów ni eż  dla tuteyszego Franci szkańsk iego kon.  
w e n t u  ex In sc r i p t io ne  z d n i a 2 8 '  Czerwca 1788*1 
iako aktualny realny d ł u g ,  z k tórych  attesta hy- 
poteczne rekognicyine  za g in ę ły ,  n i e z a p ła c o n e  

:zostały.
W z y w a m y  prze to  wszystkich tych,  ‘k torzyby 

do  w p ot nn i on yc h  wzwyż kapi tałów,  bądź wła ­
śc ici e le , bądź iako ce ss y on a ry u sz e , iako zasta- 
■wnicy, tak p o d  in n y m  nazwisk iem p re tensy e  
mieć  rnn iemaią ,  n in ieyszem , aby  się na  ter­
m in i e  tym koń ce m na

d z i e ń  1.6. K w i e t n i a  I 8 ? 8.,
;przed R e f e r e n d a r y u s z e m  Sądu Z ie miańsk iego  
JH op p ,  w I z b i e  n a s z e y  I ns t r u kc y i ne y  Sądu  n a ­
szego w y z n a cz on em  , osobiście lub p rzez  p ra ­
w n ie  dozwo lony  ch pe ł nom ocn ik ów  sta wili, do- 
ikumenta te z sobą na mieysce znieśl i  i p reten-  
•sye swe do p ro toko łu  p oda l i , i naczey  bowiem,  
:z n iemi  uchyleni  i na wieczne  milczen ie  wska­
zan i  b ę d ą ,  o raz  amor tyzacya o n y c h ż e o g ł o s z o -  
.na być  ma.

P o z n a ń ,  dnia ag.  L i s to p a da  1827;
K r ó l .  P r u s k i  S ą d  Z i e m i a ń s k i .

— Z A b  O ZE W EDYKTALNY3
N a d  maiątkiem całkowitym kupca  J a n a  

C o l i g n y  z P o z n a n i a  dziś o godz in ie  I 2tey 
w  p o ł u d n ie ,  ikonkurs o tworzony  został .  Za-  
p o z y w a m y  przeto wszystkich n ie wi ad om yc h  
wierzyciel i ,  którzy p re tensye  do r n a i ą tk u  maią,  
.aby s ię  w t e rm in ie  ,do  pod an ia  i  wykonan ia  
iswych p r e te nsy e  na

d z i e ń  19.  K w i e t n i a  i ' 82  8m  

p r z e d  d e p u t o w a n y m  As se sso rem  Sądu  Z ie­
miańskiego LTr. R e i b n i t z ,  w Izb ie  naszey in- 
•strukcyiney w yz na cz on ym ,  osobiście lub  przez 
p e ł no m o cn i kó w  prawnie  dozwolon yc h  stawili,  
p r e t e n sy e  swe i zkąd takowe p o c h o d z ą ,  do- 
kładnie  poda l i , d ó k u m e n t a , papietry i i n n e  d o ­
wody  or iginalnie lub w kop iach wie rzy te lnych  
złożyli ,  i co po t rzeba  do p r o t ok o łu ,  oznaymi-  
l i ,  ztetn przes tr zeżeniem,  iż wierzycie le  w t e r ­
mi n i e  niestawaiąci  wszelkie swe iakiekolwiek 
mieć  ma iące prawa u t r acą ,  i z p re tensyami  
swemi  do massy p rek ludowani  zos tan ą ,  i w ie­
cz ne  im w tey mierze w s p o m n i o n y m  wierzy­
c i e l o m  nakazane  zos tan ie  mi lczenie ,  Nako-

n iec  tym w ie rzy c ie lom,  -którym ma ' t e rmin ie  
Stawić się osobi ście ,  iakowa okoliczność n ie -  
dozw ol i ,  a lbo też, k tó rym tu na zna iomości  
zbywa,  p r o p o n u i e m y  na p e ł n om oc n ik ó w  K o m  - 
.missarzy Sprawiedl iwośc i ,  Mittelstaedta,  H o y e -  
ra i .Braehvogd l ,  z -k tó r ych  sob ie  i e d n e g o  o- 
brać i z p len ipo te ncy ą  -i i n f o rm ac yą  ;go opa­

t r z y ć  mogą .
P o z n a ń ,  d n i a 73.  G rudn ia  1827.

;Królevvśko-pruski .'Sąd Ziemiański.

P A T E N T  S U B H A S T A C Y I N Y . .
N a  wniosek Sukcessorów F r a  n ci s z k  a P o -  

t a r z y  ck i e g  o , tkamienica do n ich należąca,  
tu na r o g u  'Slusarskiey i Butelskiey ulicy p od  
l iczbą 140. p o ł o ż o n a ,  sądownie  na 2970 Ta l .  
22 sgr.  6 den- o ta xo w a n a :, p rzedana  być ma ,

T e r m i n a  l icytacyi na
d z i e ń  13. M a j a ,

• d z i e ń  1 5 . L i p c a ,
• d z i e ń  16.  W r z e ś n i a  1 8 2 8 ., 

z ra n a  o godz in ie  ao t ey ,  :z  k tórych  ostatni  iest  
zawity,  przed U r .  Ra nd ów ,  R e fe r e n d a r y u sz e m  
Są du  Z ie miańsk iego  w I z b i e  ins t rukcyiney Są­
d u  naszego  w yz n ac zo ne  zostały.

O c h o t ę  kupna i zdo lność  do  posiadania m a -  
i ących ,  -wzywamy,  aby  się na t e rminach  tych 
osobiście lub przez p raw nie  d o z w ol on y c h  p e ł ­
n o m o c n ik ó w  stawili  i l icyta swe poda l i ,  p o ­
czerń , gdy p raw n a  iakowa nie zaydzie p rz e ­
s z k o d a , p rzysądzen ia  naywięcey  daiący spo­
dziewać się  m oż e .

T a x a  i warunk i  w Reg i s t r a tu rze  p r ze y rz an e  
być mogą .

P o z n a ń ,  dn ia  21. Stycznia 1828.
K r ó l .  P r u s k i  S ą d  Z i e m i a ń s k i .

O B W I E S Z C Z E N I E . "
N a  t e rmin ie  d n i a 2 5 L u t e g o  r. b. z ra ­

n a  o godz in ie  ro.  w lokalu Są d ow ym  , p r z e d  
R e f e r e n d a r y u s z e m S ą d u  Z iemiańskiego Gie r sch  
w y z n a c z o n y m ,  rozm ai t e  meble,  pościel ,  sprzę ­
ty d o m o w e  i k u c h e n n e ,  bryczka k r y ta ,  n a y ­
więcey da iąc emu  p rzedąne będą.

O c h o t ę  kupna  ma iących ,  n in ie y s z e m  wzy ­
wamy.

P o z n a ń ,  d n i a  30. S tycznia 1828.
Król. Pruski Sąd Ziemiański.



© B  W I E S Z C Z E N I E - : .
P o ł o ż o n y  w  m i e ś c i e  K e m p n i e  d o m  m a g a ­

z y n  o  w  y  z  4 a | ;  s t ó p  d ł u g o ś c i , 3 1 ^  s t ó p  w g ł ą b ,  
JQ  s t ó p  w  s ł u p y - w y s o k i  i o  i e d n e r n  p i o t r z e ,  m u -  
r o w a n ^ z  c e g i e ł  w  r y g l o w k ą ,  m a  b y ć  

d n i a  a I-. L  u t e  g  o  r,  b.  
p r z e z  S z a n o w n y .  M a g i s t r a t  w- K e m p n i e  p u b l i ­
c z n i e  s p r z e d a n y m .  B l i ż s z e  w a r u n k i , i a k o  t e ż  
t a x a ,  m o g ą .  u  S z a n o w n e g o  M a g i s t r a t u ,  w  K e m ­
p n i e  hyó.  p r a e y r z a n e ,

P o z n a ń ,  d n i a  5. L u t e g o  1818-
K r ó l e w s k i  U r z ą d  P r o w i a n  t<5wv

Z A  D Z I E R Ż A W I E N I E .
F o l w a r k i ,  k a i n e l a r y i n e  N a c ł a w ,  C z a r k ó w ,  i 

S i e r a k ó w  p o d  K o ś c i a n e m  ,, m a i ą  n a  l a t  s z e ś ć  
p o  s o b i e  i d ą c y c h ,  t o  i e s t  ó d  d n i a  x.  L i p c a  i $28-  
a ż  d o  t e g o ż  d n i a  1834 ,  w  d r o d z e  p u b l i c z n e y  l i -  
c y t a c y i ,  b y ć  w y d z i e r ż a w i o n e ,  k t ó r y m  t o  k o ń .  
c e m  t e r m i n  l i c y t a c y i  n a

d z i e ń  si 2.  L u t e g o , .  
d z - i e ń  2 g.  —  i : 
d z i e ń  1 3 .  M a r c a  r . . b .

K a ż d ą  r a z ą  z r a n a  o  g o d z i n i e  g „ w  b i ó r z e  M a g i ­
s t r a t u  t u t e y s z e g o  w y z n a c z o n y .

W s z y s c y  m a i ą c y  c h ą ć  d z i e r ż a w i e n i a ,  zechcą 
s i ę  s t a w i ć  w - r z e c z o n y c h ,  t e r m i n a c h .

W a r u n k i  d z i e r ż a w y  m o g ą  k a ż d e g o  c z a s u  w  
b i ó r z e  r z e c z o n e g o  M a g i s t r a t u  h y c  w i d z i a n e .

K o ś c i a n  d n i a . 4 ,  L u t e g o  1828-
B u r m i s t r z  P o l i c y i  

R  o b  o w  s k i.

N a  b a b  m a s k o w y , p r z e z n a c z o n y  n a  W t o ­
r e k  d n i a  1 9 .  L u t e g o ,  z a p r a s z a j ą ' s i ę  s z a ­
n o w n i  c z ł o n k o w i e  r e s u r s y '  n a s z e y -  n a y u n i -  
ż e n i e y .

Dyrekcya resursy w domu w o li io  
mularskim.

O B W I E S Z C Z E N I E . .
P r z e z  ś m i e r ć  K a n o n i k a  M i c h a ł a  K o m o r o w ­

s k i e g o  , z a w a k o w a ł a  w  d n i u  26,  G r u d n i a  r .  z ;  
w  K o ś c i e l e  m e t r o p o l i t a l n y m  G n i e ź n i e ń s k i m ’ 
P r e b e n d a , d o  kol iacyj i  f a m i l i i  K o m o r o w s k i c h  ■ 
n a l e ż ą c a * ,

W  e d ł b g o b m o w y  f u n d a c y t r z e c z o n e y  P r e h e ń -  
d y ,  n a y s t a r s z e m u  w  d o s t o y n o ś c i  z  d o m u  K o ­
m o r o w s k i c h ,  s ł u ż y  p r a w o  p r e z e n t o w a n i a  na* 
t ą ź  P r e b e n d ą  K a p ł a n a  i m i e n i a  K o m o r o w s k i c h , . ,  
a  w  b r a k u  d u c h o w n e g o  K o m o r o w s k i e g o , ,  i n ­
n e g o  z  t e m ż e  i m i e n i e m  s p o k r e w n i o n e g o ,  l u b  
n a r e s z c i e ,  i a k i m k a l w i e m  b ą d ź  t y t u ł e m  p r e z e n ­
t u j ą c e m u  z a l e c o n e g o  X i ą d z a ;  z  t e r n  i e d n a k  za-  > 
s t r z e ż e n i e m ,  i ż  g d y b y  m a i ą c y  p r a w o  k o l l a c y i ,  
w  p r z e c i ą g u  c z t e r e c h  m i e s i ą c ’/ ; ,  o d  d a t y  z a w a — 
k o w a n i a  P r e b e r . d y ,  n i k o g o  n a  n i ą n i e p r e z e n -  
t o w a ł ,  w  t a k i m  r a z i e  p r a w o  p r e z e n t o w a n i a  n a  
K a p i t u ł ą  m e t r o p o l i t a l n ą  G n i e ź n i e ń s k ą  s p a d a j

G n i e z n o ,  d n i a  30.  S t y c z n i a  1 8 3 8- 
X .  D u n i n ,

P r o k u r a t o r  J e n e r a l n y  K a p i t u ł y  M .  G n ,

SM ad:kom&iissyiny kobierców  z fa b ryk i 
Geysmerti i Velthusena W W arszaw ie.

K o b i e r c e ,  k t ó r e  ta  s ł a w n a  f a b r y k a  w e  w s z e l -  
k i e y  w i e l k o ś c i  d o s t a w i a ,  s ą  t ak  g u s t o w n e c o  d o  
w z o r ó w , ,  i a k o  i n a d e r  t a n i e  c o d o - s t a ł y c h  r e n , ,  
i ż  o n e  S z a n o w n e m u '  O b y w a t e l s t w u  i P r ? ©-  
ś w i e t n e y  P u b l i c z n o ś c i  z  z a p e w n i e n i e m  p o l e c i ć  
o ś m i e l a m y  s r ą .  i l e ż e  t a k o w e  z a i s t e  p o w s z e -  
c h n e  z a d o w o ł n i e n i ą  n a s z y c h  s z a n o w n y c h  k u -  
p u i ą c y c h  p o z y s z c z ą .

P o l e c a m y  z a r a z e m  n a y u n i ź e n i e . y  n a s z  z w ł a -  f 
s z c z a  t e r a z  d o b r a n y  s k ł a d  s u k n a  z  n a y l e p s z y c h  
n i d e r l a n d z k i c h  ! k r a i o w y c h  f a b r y k , ,  p r z y r z e k a - 1 
i ą c  s k o r ą  i r z e t e l n ą  u s ł u g ą .

P o z n a ń ,  d n i a  15 .  L u t e g o  1 8 2 8 -
K .  M u l l e r  i  S p ó ł k a  i 

n a  u l i cy .  W o d n e y - N r .  1 6 3 .
W i n o  g r z a n e ,  s z k l a n k ą  p o  2 ś g r . , t o ż s a m o  

z i m n e  d o  u ż y t k u  d o w o l n e g o  k w a r t ą  p o  12 śg r . ,  
b i s z o f u  i  k a r d y n a l u  k w a r t ą  p o  15 ś g r ,  p r z e d a i e  
w  P o z n a n i u :

A ,  F r e u d e n r e i c h ,  
w  r y n k u  N r .  4 2 .

N o w ą  n a d s y ł k ą  ś w i e ż e g o  z i a r n i t e g o  k a w i a ­
r ń  o d e b r a ł  F .  W.  G r a e t z .
.  , ,  ■ ---------------.  -  —  i— -  ■.■   ..  i , i  . »

O d  ś r o d y . d n i a  2 0 g o  d o s t a ć  u  m n i e  m o ż n a  
c o  ś r o d ą  w  w i e c z ó r  ś w i e ż y c h  k i s z e k ,  s m a ż o ­
n y c h - k a r t o f l i  i  k w a ś n e y  k a p u s t y ;

S .  Gd H  a  a  c k  e , 
w  starym rynku N r. 49*


